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| Mci Panie Szczyrzecki, 


Odłych to y nikczemnych dufz po- 
fpolita od wiekow wada ganić to, 
| czego albo nie lubią, albo nieumieia, al- 


bo mieć niemoga. Podleyfzych.. iefzcze 


ten jeft gatunek: zwyczaie. nawet nie- 
| Winne oboiętnošć, A czafem chwałę, 
pozytek maiące, od. zacnych ludzi a. 
ięte, za wyftępki obrzydłe udawać, y ro- 
Cop zgła- 
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zgłafzać, dla tego że fą od ich dalet el 
humotu, y upodobania. Nie fądżę prze- 
to za rzecz potrzebną obronę pifać za | 
Warfzawfkiemi żwyczaiammi, ktore dla- | 
tego famego fa dobrymi, że od zacnych 
y wielkich ludzi f4 używane. Niewiem 
czyli to z rozumem y z fercem zgodzi fię 
zdanie: zniewazać; y ofławiać Warfza- 
wę: dła tego famego, ze: ieft mieyfcem 
publicznym, y zbiorem włafnie calego 

Pańftwa? Mieyfce żadne nie wykracza, 
ale Ludzie tofpoftarci po rożnych miey- 
fcach, przywięzułący fię do pozorow po” 
wabnych, nie do prawdziwego dobra. 
Wfzędzie nofiemy z fobą mamiące, y u” | 
wodzące. nas falfzywymi  poftaciami 
`- zmyfły, ktorym im więcey bez uwagi | 
y roftrząfania wierzemy, tym grubiey; | 
y fzkaradniey błądziemy. Ani nam | 
mieyfce żadne fprawić nie może befpie” | 

czeńftwa, y zaflony od tych błędow, ie” 
żeli rozum niema gruntowney wiadomo- i 
ści, y przenikania prawdy, iezeli ferce. 
nie ieft zahartowane w dobrych, nieod*> 
miennych y fundamentalnych per a 
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|| Życia. Jafna tedy rzecz ieft, że na ka- 
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zdym mieyfcu fmitne aE on fwoiey, 
y omamienia wydawać mufi znaki czło- 
_ wiek, nie ugruntowany dobrze co do rozu- 
mu, yferca, nie tylko w famey Warfzawie. 

Mnie fię zdaie, że odludne kąty fa nie- 
rownie pelnięyfze wyftępkow, niżeli za” 
ludnione miafta, y uczciwe razem ba- 
wiące fię z foba fpoleczeńftwa, Przy- 
 ftoyność, polityka, wzgląd na wielkie 
ofoby , furowa wielu między wefelącymi 
fię poftać, wielość oczu, rozmaitość mi- 
| dych zabaw, rozmow, uczciwych uciech, 
mnogość na przemiany roźlicznych in- 
teteflow, odbieranie, czytanie, rozwa- 
Żanie coraz to innych wiadomości, przy- 
daymy iefzcze: wielość nabozenftw, od: 
| puftow, przy wielkim Mieście nie daig 
właśnie czafu chociaż wolnemu na fercu 
| człowiekowi pomyśleć o wyftępku. Czy- 
| nią wftręt ięzykowi odezwać fię z podlą 


ly wfzeteczną chęcią, Predzey ta zara” 


| 2a chwyci fię ludzi prywatnych niczym 
| niezabawnych, nic fobie powiedzieć nie. 
| umieiących.  Zobaczą fię czafem ci, fia- 


| 
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da w ponurey chia sżkfótake feępow, 
wlepią w fiebie oczy, à nie maiąc pogoto- 
wiu rozumnych maxym, miłych cieka- 


wości; nieznaiąc żadney gry gatunku, | 


ani zabawy, wnet famymi fkinieniami 
zmowią między fobą niecnotę,. do ktotey 
lm dopomoże larwo ofobność y odlu- 
dność. 

„ Ci dopiero przykład maiąc z ficbie fa- 
mych, od fwoiey potywczości w gwalto- 
wnych pallyach, zaraz miarę brać poczną 
nierownie więkfzą do innych w liczniey” 
fzyim fpołeczeńftwie, y pofpolitości zofta- 
iących. Nieinfza zapewne tylko ta ich 


będzie konfekwencya. Jeżeli w prywa” 


tnym mie zyfeu miedzy kilką ofobami? 
à coż dopiero w Warfzawie, w tak li- 


cznym zgromadzeniu? w takim wybo- | 
rze rofkofżnych y łatwych na wfzyftko 


zdań. &c, 


„Zapomną ci fkaziciele powfzechni flar 


wy y honoru ludzkiego, ci czernicielć 


niewinności, chociaż to niby Religii peł 
ni, y wzgotfzenia nielubiący, zapomni | 
zapewne w zapędzie podeyrzenia fwoić” | 
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go o tym Ewangelicznym wyroku: że 
| grzech światłości nie lubi, Zapomną o tym 
Apoftola wyroku: niechcieycie fądzić à nie- 
będziecie fądzonemi. Nie przyftofuią do 
fiebie owego bardzo rzetelnego fłato- 
polfkiego zdania, ktore nafz Poeta Poto= 
cki wyraził w fwoley Argenidzie: 

Kro fam fypia w popiele zamiaft materaca, 

Ten drugiego ożogiem zaraz w pea maca, 


Już tedy iasno dowiodłem, że ci niefpo 
koyni obmowcy żadnego fundamentu 
| fwoich obmow, urągania, mieć nie będą, 
y nie mają tylko ten: Gdzie wiele ludzi, 
tam teź wiele wyfopkow, A tak ani do 
świątnię Bofkich w dni uroczyfte, ani na 
żadne, uczciwe, wefołe, Przyiacielfkie, 
Sąfiedzkie.. niepotrzebąby zieżdzać fię 
kompanie,  Potrzebaby znieść, y pa- 
kaffować wfzyftkie Rady, Sądy, przeda- 
Że, targi c, Potrzebaby cale odfądzić 
od naymilfzey y za cel doczefny nazna” 
Czoney od natury człowiekowi wfpołe- 
Czności; od Przyiacielkiego pelnego ra» 
dy, pomocy, pociechy towarzyftwa. 
| Otrzebaby powfzechnym wyrokiem potę- 
| Pić go na fmutne, przedzielone od wido- 
ku 


ku okropnymi y gęftymi cieniami pu- 
ftynie; ażeby tych pomrukliwych Ob” | 
mowcow uniknąć pofądzenia, y wzgot” | 
fzenia, 

Ale żada mi kto z tych JchMciow py* | 
tanie. Y iakżę dobreż to fą te zwyczaie? | 
z ktorych fię my publiki Warfzawfkiey 
nie lubiący naśmiewamy? nie fali one 
przewtoceniem porządku naturalnego? 
początkiem wielu niedofkonałości? y 
umartwienia Ludzi niewinnych? 

Odpowiadam: Zwyczaie fame w fobie | 
uważane, ieżeli fą oboiętne, przyięte od 
rozfądnych ludzi, nie fa zapewne wyftę” 
pkami. Maią albowiem cel przyftoyności; 
wfpaniałości, wygody, dogodzenia gu” 
ftom więkfzego świata, y inne koń: 
ce nienaganne. Kto zaś znich gor | 
fzyfię y urąga, znać że przez fłabość 
zdania fwoiego, albo przez złość, rol. 
fobie w imaginacyi inne cale odienajj 
końce, y tłomaczy fobie opacznie ludz” 
kie intencye, 

Miłość fiebie famego, y upodobanić. 
-— w fwoim życia rodzalu, za zwyczay wy” 
ftawia 
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- |fławia nam cudzego życia fpofob niedo- 
_„ fkonały, -y maluie nam to za wyftępek, 
= | co częftokroć ieft cnotą. 
„ Coż profzę za dofkonałość ieft więkfza 
4 tego, co na whi fiedzi, nad tego, co mil- 
y {zey zażywa w Mieście wielkim fpołe- 
e Czności? A ztąd wielkie korzyfta poży* 
9 |tki: famych Odpufłow , Nabozenitw, 
y częitych uroczyftych, polityki, konwet- 
facyi rozumney, zabawy przyftoyney, 
e prędfzych wiadomości y pewnieyfzych 
,Q 9 Świata całego ftanie, y obrotach ro- 
pora Narodow bliżfzych y dalfzych, 
i Ze innych nie wfpomnę, małeli te z do 
E  oflodzenia trofkow życia ludzkiego? a 
4, kiedy z nimi złączy fię dobroć ferca, chę- 
p | tne y wefole przylmowanie fubiekcyi 
sé V famych zwyczaiach, z czyftą y świętą 
oi , "ntencyą ukrytą, nie fali zarazem zbawien- 
„e ne? y cnotliwym człowieka czyniące? 
19. Coż jeft za cnota dziwna y wielka? 
lako ią Gofpodarze wieyfcy fzacuią: ieść 
je obiad o połdwonaftey, albo kollacyą o 
y fodmey? coż za niecnota? ieść obiad 
© trzeciey? kollacyą po iedynaftey? od- 
prawi- 
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prawiwfzy roźliczne powinności? zby- | £ 
wfzy Interefa? à ofóbliwie dla tegoażeby 
mieé Gości zacnych uczciwych? Ciż to | 
fa cnotliwfi, ktorzy mowić nie pozwalaią | 
l ż wolnością żonom fwoim, ktorzy one | 
traktuią nakfztałt niewolnic, nad tych? | i 
| ktorzy onym wierzą, kochają fzczerze, | 
poważaią iako pomocnice, y przyjaciolki | 
od BOGA dane, à przeto pozwalają onym | 
| zażywać fwobody y wolności, nie pilnu% 
| iąc ich fkinienia, y zabaw? Ciż to f} cno- W 
tliwfi, ktorzy nie lubią Gościa, przyimuź | 
go z dyzguftem? nad tych, co fa Gościom radzi: | CZ 
l uważając w nich bliżniego poftać, yfzukaiąc wcyh | Ra 
| {woiey u BOGA *zalfugi nie tylko ifawy y fatysfae | 
| kcyi fwoiey zbawienia fię znim: Nacoż inne wy“ | 
- diczać, y porowqywać życia wieyfkiegó, y publ” | 
cznego zwyczaje, Dofyć to powiedzieć, że nielfu” | 
fznie poftępuia obmowcy zagrzebani w domowyc” | 
cieniach, unikający od publiki, kiedy uwłaczałł | 
| niewinnym Warfzawy zwyczajom, dla tegoiedynić 
że ich fą przeciwne humorowi, Napifzę otym wię” | 
cey. Teraz uprafzam przyiąć tę apologią {zezet J | 
| y zażyć fwoich właściwych talentow ua obron | Je 
| niewianey Warfzawy, y wierzyć temu żem ie” | Mi 
| W, M, Pana nayniżfzym iugź | zą 
| Monitore | 
| u czę MRI Sh 
i i | dn 
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